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U W A G I
NA TEMAT PRELIMINARZA BUDŻETOWEGO NA IftK  1938/9

Gdy sie przeglądnie z uwagą „Preliminarz budże­
towy na rok 1938/9“ , znajdźie-śię w nim pozycje, które 
wobec ubóstwa naszego budżetu państwowego, rażą 
swoją nieproporcjonalną wysokością i nie łatwo dadzą 
sie wytłumaczyć.

W prawdzie preliminarz jest i pozostanie tylko pro­
jektem. Pom iędzy nim a faktycznym  wykonaniem bud­
żetu zachodzą bardzo poważne różnrde! widoczne z zam­
knięć budżetowych za lata poprzednie i konieczności 
uchwalania kredytów dodatkowych; nie mniej jednak 
jest on ramową ustawą gospodarki państwowej a po­
dawane w nim cy fry  powinny być w iecej proporcjo­
nalne w swojej rozpiętości.

Nie mamy na m yśli ani snbweucyj w kwocie 
14.316.140 zł wstawionych w wydatkach pewnego M ini­
sterstwa, jakkolwiek subwencje te przeznaczone na 
utrzymanie w egzotycznych krajach plsfeńwek handlo­
wych, obsadzonych c-zgsto ludźmi nie znającym i nawet 
żadnego jeżyka oprócz polskiego, uią przynoszą nikomu 
żadnych korzyści i zostały skrytykowane przez poważną 
prasę jako niepotrzebne i nieodpowiadające swemu 
Celowi, nie mamy na m yśli funduszów na ś/tudia w kw o­
cie 33.860.000 zł figurujących  na koncie wydatków jed ­
nego z Ministerstw ale nie Ministerstwa Oświaty i to 
oprócz odpowiedniego funduszu dyspozycyjnego, nie 
m yślim y o funduszu specjalnym  w kwocie 8.700.000 zl 
zaliczonym w pewnym Ministerstwie poza funduszami: 
dyspozycyjnym  w kwocip 4.700.000 zł i propagandowym  
w kwocie 4.060.0000 zl, ani o funduszu na dotacje w kw o­
cie 10.000.000 zl wstawionym w pewnym Ministerstwie 
Poza funduszem dyspozycyjnym  w kwocie 6.000.000. zł 
itd. itd. chodzi nam jedynie i wyłącznie o wydatki, figu ­
rujące w poszczególnych resortach, w dziale 2 § la  
lub 2) pod tytułam i: „różne świadczenia osobowe", po­

między którym i wydatki na „zasiłki i nagrody", zwła­
szcza w urzędach centralnych, stanowią w naszym 
skromnym budżecie bardzo poważną rubrykę.

Posiadam y preliminarz!? budżetowe trzech m o­
carstw sąsiednich, żyjących  w tych samych co i my- 
warunkach, jednakowoż nie znajdujem y w nich podob­
nych pozycyj, jakie znajdują się w naszym budżecie na! 
powyższe cele.

Etaty i IÓug-o urzędników sa tam ustalone i nic 
z nich skreślić się nie da, wolne posady byw ają natych­
miast obsadzane bez tworzenia'interkalariów , z których 
można oszczędzać sumy w danych resortach i w ypła­
cać z nich remuneracje.

Fundusze na zapom ogi w nadzwyczajnych wypad­
kach minimalne-; stanowią nie więcej jak 0,01% 
ogólnych wydatków osobowych danego resortu.

U uas szafuje się nagrodam i i remuneracjami, szcze­
gólnie w Ministerstwach, bardzo hojuic.

W eźm y przykładowo:
W  jednym  z Ministerstw, place ogól no.’,.całego per­

sonelu, prelim inowane1 są na kwotę 965.000 zl rocznie, 
natomiast zasiłki i nagrody w tym Ministerstwieę(sama 
Centrala) wynoszą rocznie 209.600 zł tj. 21,72%, ogól­
nych wydatków personalnych całego Ministerstwa, 
podczas gdy podlegle urzędy przy sumie uposażenia w y­
noszącej rocznic 48.725.000 zl otrzym ały na zasiłki i na­
grody ogółem  799.000 zl czyli 1,6%-u ogólnej sumy upo­
sażenia z czego wynika, że tylko urzędnicy Ministerstw, 
korzystający z dodatku.stołecznego m ogą korzystać co 
miesiąc niemal z uposażeń dodatkowych a gdy się 
uwzględni, że w tym w z g lę d y  panuj® jak  n a jd a le j 
rozwinięty system protekcyjny i że rem uneracje otrzy­
mują zwykle jedne i te same osoby, uzyska się! w ła­
ściwy. obrazek prawdziwej gospodarki.

Nie twierdzimy, by uposażenia urzędników pań­
stwowych liyły wygórowane,fli/atomiast śmiemy twier­
dzić, że większość urzędników nie otrzym uje wcale na­
gród i rem unęracyj i musi żytftnk - samo, jak ich uprzy­
w ilejowani koledzy i koleżanki, utrzym ywać rodziny 
i znośi-ć upokarzające pom ijania, wobec czego wytwarza 
się pomiędzy nimi uzasadniona niechęć i odczucie nie­
sprawiedliwości.

Skoro jedni muszą ograniczyćt się wyłącznie i tylko 
do otrzym ywanych uposażeń, powinni do tego dosto­
sować się -̂g uprzywilejowani. Niestety jast inaczej.

W prawdzie pewien filozof rzymski przestrzegał po­
tomnych słowami: „Deos deasęue, blasphemare noli“ ! 
(Nie w yśm iew ajcie i nieylżyjcie bogów  i boginie) przy­
puszczamy jednak, jże nie będzie wyśmiewaniem przy­
toczenie epizodu, który według ogólnych pogłosek mial 
miejsce w jednej Centrali.

W  resorcie/^jednego Ministerstwa pracują dwie pa­
nie: matka i córka, każda z nich pobiera uposażenie po 

|350 zł miesięcznie, a ponadto otrzym ują obie co miesiąc 
rem unerację w wysokości pensji miesięcznej.

Jest to razem pokaźna sumka.
N owy Minister zamierzał ukrócić wypiącanie^nieu- 

ząsaduionych nagród i rem uneracyj, ale zarządzenie

'ażdy emeryt winien propagować nasze pismo


